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*  I»odałkiem tygodniowym i Dziennikiem urzędowym codziennym , tudzież llozmaitosciaini co fcrody, kosztuje w  prenumera­
cie : B e z  p o c z t y :  kwartalnie 3 zlr. 35 k r ., miesięcznic 1 złr. 20  kr. K p o c z t a :  kwartalnie 3 zlr. 30  k r ., miesięcznie l  złr. 

35 kr. — Insercya od wiersza w półknlumnie (drukiem garmont) po raz pierwszy 3 k r ., następnie po 2 kr. m. k.
Reklamacye są wolne od opłaty pocztowej.
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MONARCHYA AUSTRYACKA.
Sprawy krajowe.

( R o ip » rz? l' zen la w zględem  fe ry ó w  szk o ln ych .)

W i e d e ń .  31. grudnia. Jego c. k. Apostolska Mość raczył 
Najwyzszem postanowieniem z dnia 6. grudnia 1854 potwierdzić, 
ażeby pod względem feryów szkolnych po gymnazyach następujące 
zaprowadzano przepisy :

§. 1- W c 'ngu roku szkolnego oprócz dni niedzielnych i świąt, 
Sn wolne od nauki następujące d o i:

a)  W  święto Bożego Narodzenia 24. grudzień,
b) w zapusty ostatni poniedziałek i w torek , gdzie jednak z 

czasem feryalnym  kończy się pierwsze półrocze (§ . 4 ) ,  należy
do nich dodać także środę popielcową i następujący po niej czwartek,

c )  W’ święta Wielkanocne od środy aż włącznie do wtorku po 
niedzieli wielkanocnej,

d) tygodniowo czas popołudniowy we środę i sobotę lub za­
miast tych według okoliczności cały czwartek.

e j  Cztery dni w ciągu roku szkolnego, w ktńrych się upowa­
żnia dyrektora gymnazyum przy nadzwyczajnej sposobności pozwa­
lać ferye, jednak z ograniczeniem, aby bez dostatecznej przyczyny 
niepozwalano tych  dni feryalnych, tudzież aby nie szły w nieprzer­
wanym po sobie następstwie, ani też były użyte do rozszerzenia 
oznaczonych pow yże j ( a — d ) granic feryów.

§. 2. Ferye główne czyli jesienne (w akacye) trwają dwa mie- 
siace- Jednak w tych gymnazyach Galicyi i Bukowiny, w których 
a powodu podwójnego kalendarza kościelnego okazuje się większa 
liczba świąt ze względem na liczną frekwencyę uczniów różnego 
obrządku, pozostaje się przy dawniejszym sześciotygodniowym cza­
sie feryów. Przepis ten rozciąga się także do tych gymnazyów w 
W ęgrzech, Siedmiogrodzie i W ojewództwie Serbskiem i wTemeskim 
Banacie, w których zachodzi ten sain powód tego postanowienia.

j  3. Względem czasu, w którym przypadają główne ferye w 
pojedynczych krajach koronnych i w gymnazyach pojedynczych, p o ­
zostają dawniejsze postanowienia prawne, jednak z tą odmianą, że 
W  gymuazyach Galicyi i Bukowiny przenoszą się główne ferye na 
miesiące lipiec i sierpień.

A przeto zwykle zaczyna się rok szkolny z dniem 1. paździer­
nika i kończy się z dniem 31. lipca w gymnazyach Niższej Austryi, 
W yższej Aus"tryi, Salzburga, S tyry i,  Tyrolu ( z  wyjątkiem Botzen i 
Meran), Karyntyi, Krainy, Kroacyi i Sławonii (z wyjątkiem Fiumy), 
Czech, Morawii, Szlązka, W ojewództwa Serbskiego i Temeskiego 
Banatu, W ęgier i Siedmiogrodu.

Na wybrzeżu, w Dalmaeyi, następnie w Fiuniie zaczyna się i 
kończy rok skolny o miesiąc później, a przeto trwa od 1. listopada 
po 31. sierpnia,—  w krakowskim okręgu administracyjnym, tudzież 
w Botzen i Meran o miesiąc wcześniej, a przeto trwa od 1. w rze ­
śnia po 30. czerwca.

W  gymnazyach, w których czas głównych feryów wynosi sześć 
tygodni, przypada poezątek szkolnego roku, a mianowicie w L w o w ­
skim okręgu administracyjnym i na Bukowinie na dzień 1. wrze- 
£„iał ___ w oznaczonych w §. 2 krajach koronnych na dzień 1. pa­
ździernika, —  a koniec roku szkolnego na 15. lipca, odnośnie na 
15. sierpnia.

§. 4. Pierwsze półrocze należy zakończyć w ten sposób, ażeby 
p r z e c i ą g  jego  nie wynosił w ięce j,  jak pięć miesięcy; ale może być 
krótszy.

Zatem pierwsze półrocze w gymnazyach, w których się rok 
szkolny zaczyna a dniem 1. października, kończy się z feryami za- 
pustnemi, które w tym razie trwają pięć dni ( § .  1. b ) ,  a w któ­
rych rok szkolny zaczyna się dnia 1. ( 2 . )  listopada, kończy się 
zwykle z feryami Wielkauocnemi.

Gymnazya, których g łów oe ferye przypadają w miesiącach lipca 
i sierpnia . kończą pierwsze półrocze z końcem stycznia; między

pierwszem i drugiem półroczem należy włącznie z niedzielą wsunąć 
pięć dni feryalnach.

5. Niewolno żadnemu gymnazyum zaprowadzać dnia feryów, 
niepote rdzonego powyżs/.emi przepisami, jakoż przepisany czas 
nauki i ^ o i e  być w jakikolwiek bądź sposób skrócony ani na po­
czątku w biegu albo w końcu roku szkolnego, z wyjątkiem po­
jedynczych pół albo całych dni, mających się według przepisu na­
bożeństwu poświęcić. Dlatego załatwianie innych spraw szkolnych, 
a mianowicie odbywanie egzaminów „inaturitatis“  egzaminów prywa­
tnych i tyezącyeh się przyjmowania, w miarę jak w ciągu roku 
szkolnego nie mogą być przedsięwzięte bez uszczerbku wyznaczo­
nego czasu nauki, należy na wszelki sposób przenieść na początek i 
koniec czasu feryów.

(Z a k ła d y  instytutów  k red y tow ych .)

' W i e d e ń ,  4. stycznia. Na wniosek wiedeńskiej izby handlo­
wej względem pomnożenia instytutów kredytowych ogłosiło c. k. 
ministeryum finansów co następuje: Pomnożenie zakładów' kredyto­
wych dla przemysłu i utworzenie banków hypotekarnych w krajach 
koronnych trudniących się przeważnie rolnictwem są przedmiotem 
ciągłej uwagi ministerstwa finansów. Zresztą może istniejący już w 
Wiódniu nizszo-austryacki instytut eskontowy posłużyć za skazówkę 
innym krajom koronnym, jakim sposobem przemysł i handel bez do­
magania się bezpośredniej pomocy od państwa, same sobie radę 
dać mogą. (L .k .a . )

Hiszpania*
(Zgrom adzen ie  ośw iad cza  się  za  popieraniem  program u m in isleryalnego.)

Madryt, 23. grudnia. W  nocy z 21. na 22. grudnia odbyło 
sie w sali Kortezów zwołane przez ministra spraw wewnętrznych 
zgromadzenie około 200 deputowanych. W  kilka minut później w y ­
daliło się 30 radykalistów z sali, a to jak tylko dowiedzieli się, że 
chodzi o utworzenie ścisłej i stanowczej większości dla poparcia 
teraźniejszego ministeryum. Po kilku mniej znakomitych mówcach 
zabrał głos minister wojny O ’ Donnęf, który z wyjątkiem Espartera 
obecny był na zgromadzeniu wraz z wszystkimi kolegami swymi, i 
rzekł między innemi: „S ą  pewne stosunki, które nie dozwalaja sta­
łej i niezmiennej większości, a jednak nie pojmuję ani Kortezów bez 
większości, ani rządu, któryby nie opierał się na większości. “ M ów­
ca wspomniał o kilku wydarzonych wypadkach, a z mowy jego  
zdawało się okazywać, że tak Olozaga jak i Madoz, który i na tein 
zgromadzeniu prezydował, nic przyrzekli gabinetowi zupełnego z 
swej strony poparcia. Olozaga odrzekł na to , że nie ma sobie co 
do zarzucenia; robił co mógł, by gabinet ochronić od skutków w o ­
tum o podatku kousumcyjnym, które sprowadziło ostatnie przesilenie 
ministeryalne. A jeźli w kwestyach ważnych nie zawsze głosuje na 
stronę ministeryum, to jednak przyrzeka mu szczerą swa pomoc. 
Minister budowy Lujan  oświadczył: „Partyi progresistów trudno do­
godzić (szem ranie), a niejedność osłabia unię liberalną ze szkodą 
kraju. Między większością i gabinetem panuje niezgoda, a to być 
nie powinno. Przypomnijcie sobie pp., jakich klęsk doznał kraj w 
latach wojennych 1836, 1837, tudzież od roku 1840 do 1843. W  
imieniu miłości o jczyzny wzywam moich kolegów do zęody i jedn o-
r J U 1 1 1 ' i * i *  "SCI. Madoz ustąpił w tej chwili prezydentury p. EscotiUra . 
oświadczył, że się przysłużył gabinetowi uchylając wszelkie propo- 
zycye , które mogły pogorszyć stan rzeczy , lub wywołać przykre 
rozprawy. Zresztą szukają tam winy, gdzie jej nie ma, i biorą rze ­
czy fałszywie. (O klaski.)  Jenerał Concha: „P . Madoz sądzi zape­
wne, ze gabinet powinien-by wyłącznie opierać się na progresi- 
stach?" Madoz oświadczył na to : „jeźli ina szczerą dać w  tej mie­
rze odpowiedź, to nie tai się z tem , że obecne położenie rzeczy 
jest całkiem progresistowskie.“  Odpowiedź tę przyjęto z wielu stron 
z oklaskami, lecz niektórzy wołali także: Pora sprzyja umiarkowa­
nym. Jenerał Oulce wyrzucał M adozowi, ze kraj rujnuje, i że za 
wszystkie złe następstwa będzie odpowiedzialny. Madoz odparł, że 
krajowi swemu odkrył całą prawdę. Po dość długiej wrzawie uspo­
koił Santa Cruz zgromadzenie, i 147 deputowanych zgodziło się 
nakoniec na wotuin następującej osnowy

„Zgromadzenie oświadcza, że się zgadza z duchem i usiłowa­
niami programu miuisteryalnego, i że będzie wspierać gabinet, jeźl 
tylko stosownie do dodanych podczas dyskusyi wajaśnień dążyć bę­
dzie do zjednoczenia całej unii liberalnej.“  (1 F .  Z .)



Anglia.
(Milicya. — W ykaz finansowy.)

L o n d f l ) < 31. grudnia. W edług niedzielnego dziennika „ 0 6 -  
stervera zgłosiło się teraz 80.000 milicji  do inkorporacji. rL t jch  
będzie wysłanych 15.000 na załogi morza śródziemnego, 5000 p o ­
zostanie w depots, a 60.000 będzie tw orzyć armie rezerwową. Spra­
wozdanie o dochodach państwa podczas^ kończącego się dnia 5 sty­
cznia 1855 roku finansowego, który dnia następnego .wyjdzie w „L on ­
don Gazette“ , wykazuje w porównaniu z rokiem poprzedzającym 
większy dochód o blisko 2 ,000.000 funtów. W  ostatnim kwartale 
wynosi przewyżka dochodów w porównaniu z odpowiednim periodem 
roku 1853 więcej niż milion funtów, z czego 500 .000  funtów przy­
pada na cła, a 512.000 funtów na akcyzę. (Abbld. W . Z .)

EVancya.
(K on ieren cye  dyplom atyczne odbyte  w  W iedn iu .)

Dziennik „ Conati(utionnvla pisze:
„Ogłosiliśmy depeszę donoszącą o konferencji odbytej d. 28. 

między lordem Westinorelandem, baronem Bourąueney, hrabią Buol i 
księciem Gorczakowem. Zdaje się jednak, że rzeczy nie zupełnie 
m:ały się w ten sposób. Lord Westmoreland i baron Bourtjucney 
mieli doręczyć, jak nam donoszą, indcntyczną notę hrabi Buol, w któ­
rej Anglia i Francya określiły stanowczo gwarancje ma" służyć 
za podstawę pokoju.

Po tej konferencyi miał się hrabia Buol zejść z księciem Gor­
czakowem, by mu doręczyć tę notę z oświadczeniem, że Austrya 
się z nią zgadza.

Jakoż łatwo pojąć, że w chwili, gdy Anglią i Francya zostają 
w otwartej wojnie z R os ją  nie mogłaby się między reprezentantami 
tych trzech mocarstw odbyć żadna komunikacja urzędowa."

(Abbl. W. Z .)
(P ocz ta  paryska. —  Medal Jia pam iatke N apoleona I. — Posiedzenia  rady Stanu. - D o ­

ch ód  ce ln y . —  Gm acń na w ystaw ę za m aiy. — Futra tli a o f ic e r ó w .)

P a r y ż ,  28. grudnia. Cesarz przyjmował temi dniami depu- 
tacyę izby handlowej z Lille, do której się przyłączył burmistrz tego 
miasta i prefekt departamentu du Nord. Ta deputacya doręczyła 
Cesarzowi dla niego i dla Cesarzowej egzemplarze medalu bitego 
przy sposobności odsłonięcia pomnika wystawionego na część zmar­
łego Cesarza Napoleona w gmachu giełdy w Lille.

Codzień odbywają się posiedzenia rady Stanu; obecznie zaj­
muje się rada ustawą rekrutacyjną, w której mianowicie bardzo u- 
względnieni są żołnierze wysłużeni, którzy do 45 roku pozostać 
mogą w armii.

Przewyżka dochodów' z  ceł przywozowych w pierwszych jede­
nastu miesiącach tego roku w porównaniu z Jatami 1852 i 1853 po­
chodzi wyłącznie z  opłaty cukru, która w pomienionym peryodzie o 
10 milionów więcej wynosiła niż w r. 1852.

Im więcej się zbliża czas wystawy, tern jaśniej się pokazuje, 
że  niebędzie dostatecznego miejsca na umieszczenie wszystkich za­
powiedzianych przedmiotów. Administracja będzie przeto zapewne 
zmuszona powiększyć znacznie zamierzoną budowę, n może wystawi 
drugi gmach na Quai d ’Orsay. Bezimienne towarzystwo dla wybu­
dowania olbrzymiego hotelu przy ulicy Rivoli, który zajmuje prze­
strzeń 9990 metrów, otrzymało już cesarskie upoważnienie. Ginach 
ten już gotów a nad urządzeniem i umeblowaniem pracują z wiel­
kim pospiechem.

Minister wojny rozporządził, ażeby z magazynów eraryalnych 
w  Konstantynopolu lub pod Sebastopolem wydawano oficerom armii 
oryentalnej na żądanie bezpłatnie paletoty podszyte futrem lub w 
braku futer bundy z kapucami. (W .  Z .)

W łochy.
(P o cz ta  turyfiska. —  Traktat z Toskan ią. —  T rzęsien ie  ziem i. —  K olej żelazna . — 

T ow a rzystw o  d ob roczyn n e . —  P o to cz n e .)

T u r y n » 30. grudnia. Izbom przedłożono projekt do ustawy 
względem traktatu Z Toskanią o wzajemności komunikacji zaponiocą 
żeglugi wybrzeżnej. W nocy z 25. na 29. z. rn. dało się tu czuć o 
god 23/4 trzęsienie ziemi. Także w Genuy było tej samej nocy dwa 
razy trzęsienie ziemi. —  Król przeniósł znowu swą rezydencyę z 
Moncalieri do Turynu. Przestrzeń kolei żelaznej z Vercelli do No- 
vary będzie d. 11. stycznia otwarta. —  W  Sabaudyi pracują czyn­
nie nad koleją z Chambery do Aix. W  kilku miejscach tego kraju 
utworzyły  się towarzystwa dla zaopatrywania ubogich tanim chlebem,

(  Lit. kor. austr.)
(A k t łaski m onarch ic/.nej O jca  ś w .)

R z y i t l ,  21. grudnia. Jego Świątobliwość Papież postanowił 
połączyć pamięć kościelnych uroczystości w tym miesiącu z n.omu- 
cliicznym aktem łaskawości. Wydana w tym względzie odezwa mi. 
nistra spraw wewnętrznych oznajmia: Ze względu na uroczystość 
Niepokalanego Poczęcia Maryi i zbliżających się świąt Bożego Na­
rodzenia nakazał Jego Świątobliwość nasz Pan pomiędzy iniiemi tak­
że następujące ułaskawienia: 1 }  Zastanowienie śledztwa są low ego
wszystkich zbrodni (per  tutti i delitti) ,  które podług ustaw podpa­
dają karze sześciomiesięcznego więzienia; 2 )  opuszczenie trzech 
miesięcy kary tym, którzą są już uwięzieni. ( Z eit.)

liem ke.
(K w estya , jak ie  stanow isko „ r a d z ie  p a ita tw a ."— Z akaz cu dzoziem sk iego w erbu nku . — 

Stosunki dyplomatyczne z H essyą.

Z  B e r l i n a  donoszą Gazecie szląskiej: Komisya budżetu po­
wzięła nader ważną uchwałę. Chodziło o etat rady państwa, który

teraz po raz pierwszy ustanowić miano. Jak wiadomo bowiem z o ­
stała w przeszłym roku zwołana rada państwa czyli raczej tylko w y­
dział je j dla spraw wewnętrznych mający rozpoznawać projekta 
przedkładane izbie. Dotychczasowemu sekretarzowi państwa w nii- 
nisterynni rolnictwa, tajnemu radcy sądowemu Bode, poruczono ró ­
wnocześnie dawna posadę sekretarza rady państwa z płacą 4500 ta­
larów, Przed rokiem 1848 pobierał sekretarz ten tylko 2000 tala­
rów, a miał nierównie więcej zatrudnienia niż teraz, ponieważ rada 
państwa musiała rozpoznawać wszystkie środki praw odaw cze , nim 
jeszcze  otrzymały sankcję  królewską. Teraźniejszy etat rady państwa 
oznaczono na 1 1,200 talarów. W  komisji budżetu wytoczono naj­
pierw pytanie, czy rada paóswta jestto instytucja konstytucyjna ? 
Po długiej i żwawej debacie w której tylko jeden członek, nalężący 
niegdyś do rady państwa, z osobistych względów niebrał udziału, 
zaprzeczono to pytanie dowodząc, że żaden artykuł konstytucji nie- 
zastrzega radzie państwa stanowiska konstytucyjnego, i że przyzna­
nie jej materyalnego wpływu na prawodawstwo usuwa wprawdzie od­
powiedzialność ministrów, ale taki formalny wpływ' możuaby łatwo 
osiągnąć za pomocą złożonej z kilku osób komisyi redakcyjnej. Na 
tej zasadzie zakwestyonowano cały etat rady państwa 11 głosami 
przeciw 7 na tak długo, dopokąd rząd uieudowodni konstytucyjnego 
charakteru rady państwa.

—  Podobnie jak prezydent prowincji poznańskiej mają wkrótce 
także i prezydeuci intinych prowincji wydać odezwę ostrzegająca 
przed werbowaniem do zagraniczuej służby wojennej. Z e  względu 
na to rozporządzenie zapytuje dziennik „P . Z . , “ dlaczego w Berli­
nie ogłaszają warunki kontraktowe dla lekarzy chcących wstąpić do 
rosyjskiej służby wojennej?

Odnowienie stosunków dyplomatycznych między król. pruskim 
i wielkoksiążęcym heskim dworem nastąpi jak słychać w krótkim 
czasie. Zawierzytelniony przy rządzie wolnego miasta Frankfurtu 
pruski rezjdent ministeryalny, pan Perponcher, został mianowany 
pełnomocnikiem Jego Mości króla pruskiego przy dw'orze w Darm- 
sztadzie. (Abbl. W . Z .)

E&rolestwo Polskie.
(K siążę P aszk iew icz  w y jech a ł do P etersburga* — Podatek od  h erbaty .)

W a r sz a w a , 30. grudnia. Dzisiaj po północy udał się feld­
marszałek książę Paszkiewicz w podróż do Petersburga. Książę miał 
wyjechać w pierwszej połowie bież. miesiąca, ale otrzymał prze­
ciwny rozkaz, a teraz na otrzymaną po południu depeszę udał się 
nąjśpicsziiiej w drogę. Ani lekarz przyboczny Bosset, ani sekretarz 
jego  nie towarzyszą :nu Oprócz kilku adjutautów lila się później 
udać za nim sekretarz z biura namiestnictwa. —  Do rozporządzeń 
ces. rosyjskiego rządu dla polepszenia dochodów państwa należy 
także ogłoszony właśnie ukaz względem podwyższenia podatku od 
przywożonej herbaty chińskiej. (Z e it .)

Rosy a.
(M anifest Jego M ości C esarza K osy i.)

Cesarz wydał następujący manifest:
„M y z Bożej łaski Mikołaj I. Cesarz i Samodzierżcn wszech 

Rosyi itd. itd. oznajmiamy niniejszem i podajemy do wiadomości co 
następuje: Przyczyny wojny, która wre obecnie, wiadome są dokła­
dnie Naszej ukochanej Rosyi. Rosya wie, że ani ambitne zamiary, 
ani chuć nabycia nowych korzyści do jakich nie mieliśmy prawa, nie 
służyły za pobudkę Naszego działania, ani za przyczynę stosunków, 
których niespodzianym wypadkiem była obecna walka. Jedynym ce ­
lem Naszym było chronić uroczyście uznane swobody prawosławnego 
kościoła i Naszych spółwyznawców w' Oryencie. Ale niektóre za­
graniczne rządy, posądzając Nas o tajemne i zysku chciwe zamiary, 
które Nam były o b c e , wmieszały się w rozwiązanie tej kwestyi i 
zawarły nakoniec nieprzyjazne przymierze przeciw Rosyi. Oświad­
czywszy, że celem ich jest ocalenie państwa ottomańskiego wystą­
pili przeciwko Nam zbrojnie, a mianowicie nie w Turcyi, lecz we- 
wnątrz granic własnych państw' Naszych; wymierzyli ataki swoje na 
wszystkie punkta więcej lub mniej przystępne; na baltyckiem, na 
hiałem i czai nem morzu, w Tauryi, a nawet na najodleglejszych wy­
brzeżach cichego oceanu. Dzięki Bogu wszechmocnemu! znajdują 
wszędzie w Naszych wojskach i poddanych wszelkich stanów nieu­
straszonych wojowników, ożywionych miłością ku Nam i ku o jczy ­
źnie; a ku radości Naszej w tych ciężkich czasach widzimy wśród 
nieszczęść od wojny nierozłączonych nieustannie świetne przykłady 
i dowody tej miłości ku Nam i ku ojczyźnie, tudzież odwagi, którą 
(a miłość napawa.

Tak wielkie są powtórne klęski, jakie wojska nieprzyjacielskie 
mimo swej przewagi numerycznej poniosły na Kaukazie, tak silne 
wrażenie nierównej walki, którą obrońcy wybrzeży Finlandyi, kla­
sztoru Sołoweckii i portu Petropawłowska w Kamczatce z takim 
skutkiem stoczyli; tak świetna jest przedewszystkiem bohaterska o -  
brona Sebastopola tylą dowodami niezwyciężonej odwagi i niezmor­
dowanej czynności, że nawet nieprzyjaciele nasi podziwiają i oddają 
cześć prawdzie. Dziękując Bogu z pokorą za czyny, nieustraszoność 
i wytrwałość wojsk Naszych na lądzie i na morzu, tudzież zupełne 
poświęcenie ożywiające wszystkie stany państwa, widzimy w nich 
zakład i przepowiednię szczęśliwej przyszłości. Przejęci obowiązkiem 
Naszym jako Chrześcianin nie możemy pragnać dłuższego rozlewu 
krwi i z pewnością nie odrzucimy żadnych propozyc ji  pokoju i wa­
runków, jeźli są zgodne z godnością Naszego państwa i.,-z szczęściem 
kochanych poddanych Naszych.
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Ale inny nie mniej święty obowiązek nakazuje Nam przygoto­

wać się w tej zaciętej walce do wszelkich usiłowań i ofiar, jakich 
wymaga wielkość środków zaczepnych przeciw Nam wymierzonych. 
Rosyanie, wierni synowie Moi, przywykliście do tego nic nie szczę ­
dzić, jeźli was Bóg powołuje <lo wielkiego i świetnego dzieła, ani 
majątku nabytego długoletnią pracą, ani życia, ani krwi waszej i 
waszych dzieci. Szlachetny zapał przejmujący wasze serca od po­
czątku tej wojny nie zgaśnie w żadnem położeniu i pod żadnym wa­
runkiem, a równie jak wy czujecie czuje także Wasz władca. My 
wszyscy, Cesarz i poddani .lego, my wszyscy w razie potrzeby sta­
niemy ze słowy, które Cesarz Alexander wyrzekł w podobnym roku 
próby: „ z  żelazem w reku, a krzyżem w sercu“ naprzeciw nieprzy­
jaciołom Naszym w obronie najdroższych dóbr na ziemi: Bezpie­
czeństwa i honoru ojczyzny.

Dano w Garzynie d. 14. miesiąca grudnia w roku łaski 1854, 
a panowania Naszego 30. Mikołaj. (Zeit.J

Księstwa \adduaiajskie.
(Zm iana minister}'um n ieprzychyln ego zam iarom  ob ecn y m .)

Z  B elgradu donoszą z d. 27. grudnia do Gazety Tcm esz- 
warskiej:

Zamiarem obrad, na które tu powołano jenerała Rniczanina, 
była modyfikacya ministeryum. Prowizoryczny minister sprawiedli­
wości i nauk Łazarz Arseniewicz i minister finansów Faun Jaukowicz 
wrócili do senatu; ministrem sprawiedliwości mianowano senatora 
Alexego Jankowicza, a prowizorycznym ministrem finansów dotych­
czasowego podsekretarza państwa w ministeryum spraw wewnętrznych 
Alexaudi'a Jak. Nenadowicza. Opróżnioną od dłuższego czasu posadę 
ministra spraw wewnętrznych otrzymał senator-jenerał Kniczanin.

Przy tej sposobności mianowano na jedno z opróżnionych miejsc 
w senacie prezydenta wyższego sądu krajowego Stefana Mag-azyno- 
wicza. f  Abbl. W. Z.J

Orecya.
(U kłady fc T urcya . — F rancuzkie w ojsk a  w raca ją  do P ire ju .)

Wiadomości z Aten sięgają po dzień 25 . grudnia. Od dziesię­
ciu dni ustała cholera w tein mieście. Do Konstantynopola odesłano 
już główne punkta przyszłego traktatu handlowego z Turcyą. Ukła­
dy w tej mierze odbywać się mają bezpośrednio między obustrouue- 
mi ministrami spraw zewnętrznych. Wojska francuzkie wychodzą z 
Petissyi i ściągają się do Pireju. W  jednym parowie znaleziono zmar­
zniętego dowódzcę greckiej bandy zbójeckiej i kilku jego  towarzy­
szów. Był-to jeden z najwięcej osławionych i niebezpiecznych z ło ­
czyńców.

Turcy a.
(M ianowania. —  R ozp raw a  pod R ed u t-K a leh .)

I t o n s t a n t y j i o p o l , 20. grudnia, „Journ. de Constj1 z 19. 
grudnia donosi o mianowaniu JVIehemeta Vassif Baszy naczelnym w o­
dzem armii w Karsie w miejsce Ismaila Baszy, który obejmuje pro­
wizoryczną komendę nad armią dnnajską w  zastępstwie Omera Ba­
szy, który Odchodzi do Krymu. Ten sam dziennik donosi o w yw yż ­
szeniu Ahineda Baszy, który jako kamendaut eskadry tureckiej na 
czaruem morzu odznaczył się podczas bombardowania Sebastopola na 
dniu 17. października dc godności Muszyra.

Z  T r e b i z o n d y  donoszą temu samemu dziennikowi pod dniem 
12. grudnia szczegóły o rekonesansach rosyjskich przedsiębranych 
Da dniu 4. grudnia. Ze strony rosyjskiej wyruszyło 2000 piechoty i 
500 konnicy z 4 działami polowemi ku Redutkaleh przez łasy, które 
zasłaniały ich pochód; podczas gdy z Turkam., którzy Rosyan po­
witali salwami z dział, toczyła się walka, przyspieszyła na odgłos 
wystrzałów tunetańska fregata parowa „Mansur” , na której pokładzie 
znajdował się turecki batalion piechoty; po wysadzeniu na ląd tego 
batalionu cofnęli się Rosyanie.

Z  Konstantynopola telegrafowano do dzienników francuzkich 
na dnia 18. grudnia:

„Po wzięto zamiar utworzyć angielsko-francuzką policyę dla za­
pobieżenia wszelkim nieporządkom przy ciągłych poruszeniach w o j­
ska w stolicy. Posiłki sprzymierzonych koncentrują się pod Eupato- 
rya, gdzie zakładaja obóz. Wojska Omera Baszy wyruszą ku Pere- 
kopowi“ . (Abbld, W. Z .)

TL teatru w ojny.
(D on iesienia . —  Adm irał Dundas w raca , rów n ie  I Hamelin. —  F lota  rosy jsk a  m a z a -  

miar p rzecisn ąć się na m orze a zow sk ie .)

W i e d e ń ,  2. stycznia. „ Gazeta Wiedeńska“  zawiera nastę­
pującą depeszę telegraficzną z Marsylii z dnia 28. grudnia: „Okręta 
„L ou gsor” , który dnia 14. b. m. i „Egyptus“ , który dnia 18. b. m. 
odpłynął z Konstantynopolu, przybyły równocześnie do naszego por­
tu. Admirał Dundas, naczelny dowddzca eskadry angielskiej na czar- 
nem morzu, gotował się do odjazdu z powrotem do Anglii. Miejsce 
jego  zajmie Sir Edmund Lyons. Admirał Hamelin miał również wkrót­
ce powrócić  do Francyi, a po nim miał wice-admirał Bruat objąć 
dowództwo nad eskadrą francuzką na czarnem morzu. Po wycie­
czkach dnia 6go, lOgo i l i g o  b. m., które wszystkie zostały odpar­
te, nie przedsiębrała załoga sebastopolska nic przeciw armii oblężni- 
c z ®j. Jenerał Liprandi manewruje na czele 40.000 wojska pod Bała- 
kławą. Sprzymierzeni mają dostateczną siłę i są gotowi przyjąć b i­
twę. Trzecia francuzka paralela była już zupełnie uzbrojona. Jeden

rosyjski brander płynący do zatoki Kamieszy dostał się w  ręce admi­
rała Bruat.

Z  Berlina podają dzienniki następujące doniesienie: „W ia dom o­
ści z Krymu po dzień 18- grudnia donoszą, że z obydwóch stron 
nieprzyjacielskich floty z wielką uwagą nawzajem śledzą swe poru­
szenia. Sprzymierzeni powzięli, jak słychać, wiadomość, żo rosyjska 
flota w porcie sehastopolskim, ażeby się nienarazić na ogień zbliża­
jących sie coraz więcej bateryi nieprzyjacielskich, zamierza schronić 
się do innego jakiego portu. Zrazu myślano przerżnąć się do Odes­
sy, później jednak zwrócono uwagę na morze azowskie. Gdyby się 
powiodło flocie rosyjskiej dostać na morze azowskie, natenczas cof- 
nęłyby się okręta dla większego bezpieczeństwa za cieśninę Chmicz, 
która także ma być ufortyfikowana” . (  W. Z ,)

j^oniesfenia % ostatniej poczty.
P a ry ż , 4. stycznia. „ Monitor^ pisze: Nowy akt dowodzi, 

że traktat grudniowy przywiódł do skutku ścisłe połączenie między 
Francyą, Anglią i Austryą. Gdy książę G orczakow na podstawie czte­
rech punktów gwarancyjnych zażądał wejść w układy, dały trzy 
dwory odpowiedź, która stwierdza zupełną solidarność ich interesów 
i harmonię w ich zdaniach. —  Według depeszy jenerała Canroberta 
z d. 25. grudnia panowała w obozie sprzymierzonych dobra otucha, 
i spodziewali się, że niebawem będą mogli przedsięwziąć znowu kro­
ki zaczepne. —  Renty poszły w górę dla powyższej noty Monitora; 
trzyprocentowa renta 65, 9 0 ;  4 */a°/0 : 91, 75.

W e ro n a , 3. stycznia, Teatr Filarmonico zamknięto aż do 
dalszego rozporządzenia dla burzliwych przez kilka w ieczorów po­
wtarzających się scen nieupodobania względem oper Froviata i P o -  
linto. Z podobnego powodu zamknięto teatr w Brescii.

Florencya, 2. stycznia. Dzisiaj zniesiono stan oblężenia w 
Liwurnie.

G enua, 3. stycznia. W  miejsce jenerała Filangeri ma być 
mianowany namiestnikiem Sycylii p. Serra Capriola. Komunikacya z 
Piemontem zatamowana przez śniegi. ( L . k. a .)

W iad om ości handlow e.
(O suvow ych produk tach  ga licy jsk ich .) •

Lw ów , na początku stycznia 1855. Handel produktami z koń­
cem tego roku w ogóle nie był bardzo ożywiony. Handel zbożem 
ograniczał się na potrzebę miejscową, gdyz dla wysokich cen nie 
wyprowadzono nic do obwodów zachodnich. Ale ceny trzymały się 
dla zamkuiętej granicy od Rosyi.

Zboże i  loiktuały notują według gatunku korzec pszenicy 123/ 4 
— 14r., żyta l i y 8— l l 3/ Br., jęczmienia 9 % — 10r., owsa 7*/*— Sr., 
grochu 11— H V 2r., bobu 11— 12r., jagieł 18— 19r., krup hrecza- 
nych 14Va— 15r<

Mąka, cetuar pszennej mąki matowej wediug gatunku 11— 12r., 
inąki żytnej 7r.

Okowita nie podniosła się w  cenie, gdyż ten artykuł dla wa­
biących wysokich cen dostał się w  ręce wielu spekulantów: 30 sto­
pniową przy 14° R. notują tranzyto za garniec po lr .46k .—  lr .49k . 
Chmiel galicyjski miał dobry odbyt, żądano cetn. po 120— 140r.

Konopie paczesowane według gatunku c e t n a r p o l 7 — 22r., nie- 
poczesowane po 13— 15r.

Len  paczesowany według gatunku cetnar po 18— 24r., niepa- 
czesowany 16 — 18r.

Siemię lniane, korzec po 10r., rzepak, korzec pośledniego po 
10r., przedniego po 12— 13r.

Olej, rzepakowy surowy, cetnar 40r., rafinowany 44r,, olej ko ­
nopny surowy 34r., olej lniany 35r.

Ł ó j  niezmieniony w cenie; zasoby bardzo przerzedzone. L w o w ­
ski łó j w krążkach, a rosyjski w beczkach cet. po 3 7 ł/2— 3 7 3/ 4r., 
ow czy  w wańtuchach 37r.

M iód , na tym artykule zbywa, surowy miód z woszczynami 
cetnar po 26r. żądano. Lwowski wosk cetnar po 106— 108r., z p r o -  
wincyi po 104— 106r.

Potaż , ten artykuł mały miał odbyt, dla braku zapasów i do­
pytywania się. Bukowiński potaż z drzewa cetnar 15r., potaż ze sło­
my jasno błękitny pierwszego gatunku l l * / 2r., drugiego gatunku I t r ,

Ładunki według różnicy towarów i artykułów za cetnar. Z e  
Lw ow a do Wiednia 4 V 2r,, Berna 4r., Biały 3 ‘/ 2i\, Lipnika 3 3/4r., 
W rocławia 4 ‘/ ar., Krakowa 3 ' / 4r., Pragi 5r., Stanisławowa 2r., Tar­
nopola Czerniowiec 3 ' / 4r-> Pesztu 5 ‘ /2r.

MŁurs lw ow ski.

Dnia 8. stycznia.

mon. konw.Dukat holenderski . . . .
Dukat cesarski . . . . . . .  „  „
Półimperyał zł. rosyjski . * . . . „  „
Rubel śrebrn^ r o sy jsk i...............................   „
Talar p r u s k i .............................................   „
Polski kurant i pięciozłotówka . . „  „
Galicyj. listy zastawne za 100 zr. bez kuponów 
Galicyjskie Obligacye indem, z kuponami .

gotówką | towarem

zlr. kr. zlr. kr.
5 52 5 55
5 55 . 5 59

10 10 10 13
1 58 ; 1 59
1 53 1 55
1 24 1 25

90 10 90 30
74 25 74 40



Kurs listów zastawnych w gal. stan. Instytucie kredytowym.
Dnia 8. stycznia 1855.

Kupiono prócz kuponów 100 po 
Drzedano „ ,, 1 <K> po
Dawano5 * „ za 100
Żadaii o „ „ za 100

m. k.
■złr. kr.

90 18
89 48
— —

W iedeński kurs pajiieruw.
Dnia 4. stycznia. w przecięcia

Obligacye długu państwa . • 5 % za sto 00 to £" Vt 82 y „
detto z r. 1851 serya U- . • 5 % r> —

5/ 1 / 5//8 /2 /te
—

detto z 'r .  1853 z wypłatą 50• 0 * 00

Obligacye długu państwa . Łt / 0 ’ ’  '2 0 n — —
detto detto . . • 4 % » — —
delto z r. 1850 z wypłatą • 4°o n — —
detto detto detto • » % « — —
detto detto . . . . • 2 % % n — —

Pożyczka z losami z r. 1834 . n 232 232
detto detto z r. 1839 . . « 118 118
dętto detto z r. 1854 . V) 9BVt6 V . 9 3 % 6

Obi. wie'd. miejskiego banku 2 % % — *---
Obli lomb. wen. pożyczki z r. 1850 . • 5 % 9 7 % 9 7 %
Obi. indemn. Niż. Austr. . . KI)/* °  /o — --

dćlto krajów koron. . 5°/ 73V8 V, 7 3 %
Akcye b a n k o w e ....................... — —
Akcve n. a. Tow. eskp. na 506 złr. . — —
Akcye kolei żel Ces. Ferdynanda na 1000 złr. 1906%  1912% 1910
rt a u j i, Lei# “
Akcye kolei żel. Edytiburskiej na 200 złr. . . .  —
Akcye kolei Budzińsko-Lincko-Gmundzkiej na 250 złr. —
Akcye Dunajskiej żeglugi parowej na 500 złr. . . . 638
Akcye austr. Lloyda w Tryeście na 500 z łr ...................560
Galicyjski listy zastawne po 4 %  na 100 z łr ......................   . —
Renty Como . . .    —  . . .  >

f ’ W iedeń ski kurs wekslów'.
Dnia 4. stycznia.

Amsterdam za 100 holi. z ł o t y c h ........................106%
Augsburg za 100 złr . kur  128%  %  %
Frankfurt n. M. za 120 tl. na stopę 2 4 %  fl. 127%  %  128 128%

1 27%  1. 128
Genua za 300 lire nowe Piemont...................... -
Hamburg za 100 Mark. Bank................................... 9 4 %  95
Lipsk za 100 ta la r ó w ..........................................  —
Liwurna za 300 lire toskań................................  —
Londyn za 1 funt sztrl..................................... 12-24 25
Lyon za 300 f r a n k ó w .........................................  —
Medyolan za 300 lire austr.................................  126%  1
Marsylia za 300 f r a n k ó w ................................  149%
Paryż za 300 franków . . .  . . . .  149%
Bukareszt za 1 złoty P a r a ................................  —
Konstantynopol za 1 złoty Para  ..................  —
Cesarskie d u k a t y .....................................  —
Dueaten al marco  ................................  —

3/s  %  I-

538
560

w przecięcia
106% 2 m. 
128%  uso. 
127 3 m.

—  2 m. 
9 4 % 2  m

—  2 m.
—  2 m, 

12-24%  2 m.
— 2 m. 

126% 2 m. 
149% 2 m. 
149% 2 m.

—  31 T . S.
—  31 T . S . .
— 31Agio.

. —  Agio.

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 5 slycznia o pierwszej godzinie po południu.

Amsterdam — . —  Augsburg 128%  — Frankfurt 127% . — Hamburg
9 4 %  I- "*■ Liwurna — . — Londyn 12.25 1. -  Medyolan 126% . — Paryż 149%.

Obligącye długu państwa 5 %  823 Ł — 9 2 % . Detto S. B. 5 %  93 94.
Detto 4 % %  71 — 71 % . Detto 4 %  6 3 y 2 -  6 3 %  Detto z r. 1850 z wypłata 4 %  
92 -  92% . Detto z r. 1852 4 %  9 0 % - 9 0 % .  Detto 3 %  4 9%  — 49%. Detto 
2 % %  41 — 4 1 %  Detto 1 %  1 6 % — 16 % . Obi. indemn. Niż. Austr. 5 %  8 0 — 
801 4. Betto krajów kor. 6 %  7 3 % - 7 8 % .  Pożyczka z r. 1834 2 3 2 % — 233. Detto 
z r. 1839 118%  — 119. Detto z 1854 98%,, — 9 8 % . Ohlig. bank. 2 % %  5 7 % — 58. 
Obi. lóm. wen. pożyć. r . 1850 6 %  97 — 99. Akc. bank. z ujma 1232 1234.
Detto bez ujmy 1030— 1032. Akcye bankowe now. w y d a n ia  994 —  996 Akcye
banku eskomp. 9 4 %  — 95. Detto kolei żel. półn. Ces. Ferdynanda 1 9 3 % — 193%. 
W ied.-R abskie 1 1 2 % — 112% . Detto B u d z y ń s k o -L in c lc o -G m u n d z lr ie j  256 — 257. 
Detto Tyrnawskiej 1. wydania 17 — 20. Detto 2. wydania 30 — 35. Detto 
Edynburgsko - Neusztadzkiej — — ■ Betto żeglugi parowej 635 — G36.
Detto U . wydania — . Detto 12. wydania 528 — 530. Detto Lloyda 560 —

662v Delto młyna parowego wiedeń. 129 ,— 130. Renty Como 12% — 13. Ester­
hazego losy na 40 złr. 82 — 82% - Windischgriilza lesy 28 — 28’%. W ald - 
steina losy* 29 % —29% . KegleWcha losv 10%  — 11. Cesarskich ważnych duka­
tów Agio 32%  — 32%  <

(Kurs pieniężny na giełdzie wied. d. 5. stycznia o pól do 2. popołudniu.)
Ces. dukatów 's tę p lu w a n y rh  agio 3 2 %  Ces. dukatów obrączkowy ch agio 

31* 4 Rus. imperyaly 10.14. Srebra agjo 29 gotówka.

Telegrafow any wiedeński kurs papierów i w eksli.
Dnia 8- stycznia. t

Obligacye długu państwa 5 %  8 2 % ; 4%  %  7 2 % ; 4 %  — ; 4 %  z r. 1850 - -  
wylosowane 3 %  —; 2 % %  — . Losy z r. 1834 234; z. r. 1839 119% . W ied.
miejsko bank. — . Akcye bank. 1003. Akcye kolei półn. 1980. Glognickiej
kolei żelaznej — . Orienburgskie — . Budwejskie — . Dunajskiej żeglugi
parowej 565. Lloyd — . Galie. 1. z. w Wiedniu _ .  Akcye niż -austr. T ow a­
rzystwa eskomptowego a 500 złr. — złr.

Amsterdam l. 2. m. 105 Augsburg 127%  1.3 m. Genua — 1.2. m. Frank­
furt 126%  I. 2. w: Hamburg 9 3 %  1. 2. m. Liwurna — I. 2. m. Londyn 12.13.
3. 1. in. Medyolan 124% . Marsylia 146%- Paryż 147’%. Bukareszt — . Kon­
stantynopol — . Agio duk. ces. 3 0 % . Pożyczka z roku 1851 6 %  lit. A . — -
lit. B. —  Lomh. — Oblig. indemn. 7 7 %  Pożyczka z roku 1854 9 9 % .

P r z y j e c h a l i  d o  L w o w a .
Dnia 7. stycznia.

Hr. Borkowski Seworyn, z Szuparki. — Hr. Dzieduszyeki Juliusz, z Jar- 
ezow iec. — Hr. Dzieduszyeki Aleksander, z Laehawiec. -  PP. Komorowski 
Aleksander, % Jarczowiec. — Nahujowski Antoni, z Czernicy'. — Doliniański 
Sew,, z Dolinian. — Jełowicki Wenant, z Kornałowic.

Dnia 8. stycznia.
Hr. Zborowski Prosper, z Kołysźyna. -  PP. Dobrzyński F rane., z T ar­

nopola. — Barański Karol, z Chłopczyc. —  Obertyński Henryk, z Cielca.

W y j e c h a l i  z e  L i c o w a .
Dnia 7. stycznia.

Hr. Golejewski Sew., do Sopolowa. -  PP. Rodkiewicz Sew., do Łukawca. 
— Jaruntowski Jan, do Hermanowiee. — Onyszkiewicz Fortunat, do Borusowa.

Dnia 8. stycznia.
PP. Zamorski Jan, do Złoczow a. — Krapf M ax., c . k. pułkownik, do 

Krakowa.

S p o s t r z e ż e n i a  m e t e o r o l o g i c z n e  w e  L i c o w i e .  
Dnia 7. stycznia.
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T  E  A  T  IŁ .
D ziś': na dochód dyrektora orkiestry P. A u g u s t a  B r a  una opera 

n iem .: „Linda v .  C h a n i o i i n i x . “
H  Piątek  dnia 12 . s t y c z n i a : Z a b a w n e j t r e ś c i  d w ie  k o m e d y e , 

to jest : „ S ą d  w o j e n n y 11 pierwszy raz nowa krotochwila z fran­
cuskiego —  a epoki wojen Napoleońskich w Hiszpanii, osnowa * 
prawdziwego zdarzenia; oraz: „ ' P a t r o l  n o c n y “ komedia w 2 
aktach podobnież z francuskiego tłumaczona.

Po akcie pierwszym przejeżdżająca z Florencyi Panna Kleo­
patra Tornborg odegra z grzeczności „  W aryacye n i flecie“  we- 
dług tematu z opery „ L u c r e z i a  B o r g i a . “

Jeden z największych magazynów na quai Monlebello w Paryżu wyleciał 
dnia 2 ł .  z. m. w ieczór przez explozyę gazów  w  powietrze. Cały ginach runął 
w  gruzy, ale jakby cudem nikt nie stracił życia.

—  W  tych dniach umarł w Abbotsford pod Edynburgiem w wieku iat 
85, P iotr Mathieson, który przez lat 30 był woźnica u W altera Scotta i szwa­
gier jego wiernego sługi Tom Burdie. W  Lockliarta biografii W altera Scotta 
(teścia je g o ) jest kilkakrotnie wzmianka o tych obydwóch wiernych sługach. — 
Gdy wielki nowelista przez bankructwo swego nakładcy stracił majątek i mu­
siał się pozbyć ekwipażu, zsiadł P iotr Mathieson z filozoficznym uśmiechem z 
kozia powozu i w rócił zkąd przybył t. j. na wieś uprawiać rolę swoją.;

—  Dnia 24. i 25. października i 6. listopada srożyły się straszne burze 
m iędzy 15 i 20“ półn. szerok..i 160 i 120° wschód, długości. Z końcem paździer- 
nikę padał tak gwałtowny deszcz nad całcm morzem czerwonein, że w Aden, 
gdzie zwykle deszcz niepada, było na dwa cale wody meteorowej. -  Także w 
okolicy Bombaju padały deszcze z końcem października. Dnia 26 zerwała się 
nagle burza niepoprzedzona żadną zmianą barometru i obnażyła drzewa z 
liścia . W b r e w  zwykłemu porządkowi pór roku wypuszczają drzew a, które w 
grudniu i w styczniu tracą zwykle liście i dopiero w marcu znowu porastają, 
a botanicy ciekawie wyglądają, jaka będzie wegetacya na wiosnę. Dnia 14go

listopada spostrzeżon o ze św item  w  K u rratsch i (S in d h ) masę m eteorów  , które 
przez  dw ie  godzin  były w idziane, dopóki j e  prom ienie słoń ca  n iep rzyćin iły .

—  W  bogatetn m ieście  fabrycznem  V erviers  je s t  z w y c z a j, ż e  burm istrz 
tam tejszy n iepobiera  żadn ej p łacy  ani tytułem pensyi, ani na koszta reprezen ta - 
cyi. Jeden /. cz łon k ów  rady gm innej ch cą c  zn ieść  ten z w y c z a j, za p rop on ow a ł, 
ażeby w bu dżecie  miasta w yzn aczon o stosow ną pensyę dla p ie rw szeg o  u rzęd n i­
k a , gm iny. P oparł sw ój w niosek arg u m cn tacyą , że  je ż e l i  taki stan rz e c z y  
dalej potrw a, (o nigdy ludzie zdoln i a bez  m ajątku n iebędą m ogli stanąć na czele 
gminy. B urm istrz op iera ł się w n ioskow i w szetkiem i s iła m i, o św ia d ćca ja c , że  
nikt niezdoła się  utrzym ać na tej p o sa d z ie , gdyby  z nią po łączon a  była pensya. 
W  \ iv iers , takie było zdanie bu rm istrza , w eszło  ju ż  w  z w y c z a j, że  burm istrz 
n iepobiera żadnej p łacy  i tak je s t  na jlep iej. K iedy  bow iem  narzuca ją  go  p roś­
bami i podaniam i, kiedy mu się n aprzykrzają  najrozm aitsze o s o b y , w tedy  tylko 
jed en  ma środek  p ozb y ć  się ich i ten środ ek  potąd zaw sze  pokazał się skute­
cznym . Zbyw a ich  temi s ło w y : „Z a b ie ra cie  mi d rog i czas a nikt mi za lo  n ie - 
p ła c i ! ‘‘ Gdyby w ięc  p ob iera ł p en sy ę , to n ie m e  coby  z tego w ynikło, bu h n istrz  
stra ciłb y  pow agę, stanow isko je g o  i tak niejest ła tw e , na có ż  w ięc  utrudzać go 
je s z c z e  bardzie j nadaniem pensyi lub h on oraryów ! R aj oy  niem ogli się op rz eć  
tak przekonyw ającym  argum entom  i p r „ jek t  od rzu con o  znaczna w ięk szośc ią  
g łosów .

Główny Redaktor M . S z r z e n i a w a  S a r t y n t . Z c. k. galic, drukarni rządowej.


